
Spotkanie 26: Nikodem 

 

Teksty biblijne: 

 

„Był wśród faryzeuszów pewien człowiek, imieniem Nikodem, dostojnik żydowski.  Ten 

przyszedł do Niego nocą i powiedział Mu: «Rabbi, wiemy, że od Boga przyszedłeś jako 

nauczyciel. Nikt bowiem nie mógłby czynić takich znaków, jakie Ty czynisz, gdyby Bóg nie 

był z Nim».  W odpowiedzi rzekł do niego Jezus: «Zaprawdę, zaprawdę, powiadam ci, jeśli się 

ktoś nie narodzi powtórnie, nie może ujrzeć królestwa Bożego». Nikodem powiedział do 

Niego: «Jakżeż może się człowiek narodzić będąc starcem? Czyż może powtórnie wejść do 

łona swej matki i narodzić się?»  Jezus odpowiedział: «Zaprawdę, zaprawdę, powiadam ci, jeśli 

się ktoś nie narodzi z wody i z Ducha, nie może wejść do królestwa Bożego.  To, co się z ciała 

narodziło, jest ciałem, a to, co się z Ducha narodziło, jest duchem.  Nie dziw się, że 

powiedziałem ci: Trzeba wam się powtórnie narodzić.  Wiatrwieje tam, gdzie chce, i szum jego 

słyszysz, lecz nie wiesz, skąd przychodzi i dokąd podąża. Tak jest z każdym, który narodził się 

z Ducha».  W odpowiedzi rzekł do Niego Nikodem: «Jakżeż to się może stać?»  Odpowiadając 

na to rzekł mu Jezus: «Ty jesteś nauczycielem Izraela, a tego nie wiesz?  Zaprawdę, zaprawdę, 

powiadam ci, że to mówimy, co wiemy, i o tym świadczymy, cośmy widzieli, a świadectwa 

naszego nie przyjmujecie.  Jeżeli wam mówię o tym, co jest ziemskie, a nie wierzycie, to jakżeż 

uwierzycie temu, co wam powiem o sprawach niebieskich? I nikt nie wstąpił do nieba, oprócz 

Tego, który z nieba zstąpił - Syna Człowieczego. A jak Mojżesz wywyższył węża na pustyni, 

tak potrzeba, by wywyższonoSyna Człowieczego,  aby każdy, kto w Niego wierzy, miał życie 

wieczne.  Tak bowiem Bóg umiłował świat, że Syna swego Jednorodzonego dał, aby każdy, 

kto w Niego wierzy, nie zginął, ale miał życie wieczne.  Albowiem Bóg nie posłał swego Syna 

na świat po to, aby świat potępił, ale po to, by świat został przez Niego zbawiony. Kto wierzy 

w Niego, nie podlega potępieniu; a kto nie wierzy, już został potępiony, bo nie uwierzył w imię 

Jednorodzonego Syna Bożego.  A sąd polega na tym, że światło przyszło na świat, lecz ludzie 

bardziej umiłowali ciemność aniżeli światło: bo złe były ich uczynki.  Każdy bowiem, kto się 

dopuszcza nieprawości, nienawidzi światła i nie zbliża się do światła, aby nie potępiono jego 

uczynków.  Kto spełnia wymagania prawdy, zbliża się do światła, aby się okazało, że jego 

uczynki są dokonane w Bogu»” (J 3, 1- 21). 

 

„Odezwał się do nich jeden spośród nich, Nikodem, ten, który przedtem przyszedł do 

Niego:  «Czy Prawo nasze potępia człowieka, zanim go wpierw przesłucha, i zbada, co 

czyni?»  Odpowiedzieli mu: «Czy i ty jesteś z Galilei? Zbadaj, zobacz, że żaden prorok nie 

powstaje z Galilei»” (J 7, 50 – 52). 

 

„ Potem Józef z Arymatei, który był uczniem Jezusa, lecz ukrytym z obawy przed Żydami, 

poprosił Piłata, aby mógł zabrać ciało Jezusa. A Piłat zezwolił. Poszedł więc i zabrał Jego 

ciało.  Przybył również i Nikodem, ten, który po raz pierwszy przyszedł do Jezusa w nocy, i 

przyniósł około stu funtów mieszaniny mirry i aloesu.  Zabrali więc ciało Jezusa i obwiązali je 

w płótna razem z wonnościami, stosownie do żydowskiego sposobu grzebania” (J 19, 38-40). 



 

KKK: 

 

1020 Chrześcijanin, który łączy własną śmierć ze śmiercią Jezusa, widzi śmierć jako przyjście 

do Niego i jako wejście do życia wiecznego. Gdy Kościół po raz ostatni wypowiedział nad 

umierającym chrześcijaninem słowa przebaczenia i rozgrzeszenia Chrystusa, gdy naznaczył go 

po raz ostatni umacniającym namaszczeniem i w Wiatyku dał mu Chrystusa jako pokarm na 

drogę, mówi do niego ze spokojną pewnością: 

Duszo chrześcijańska, zejdź z tego świata w imię Boga Ojca wszechmogącego, który cię 

stworzył; w imię Jezusa Chrystusa, Syna Boga żywego, który za ciebie cierpiał; w imię Ducha 

Świętego, który na ciebie zstąpił. Obyś dzisiaj spoczęła w pokoju i zamieszkała na świętym 

Syjonie z Najświętszą Boga Rodzicielką, Maryją Dziewicą, ze świętym Józefem i wszystkimi 

Aniołami i Świętymi Bożymi... Polecam Cię wszechmogącemu Bogu i oddaję twojemu 

Stwórcy, abyś powrócił do Tego, który Cię ukształtował z mułu ziemi. Gdy opuścisz to życie, 

niech na twoje spotkanie wyjdzie Najświętsza Maryja Panna, Aniołowie i wszyscy Święci... 

Obyś widział twarzą w twarz swojego Odkupiciela.  

1680 Wszystkie sakramenty, a zwłaszcza sakramenty wtajemniczenia chrześcijańskiego, miały 

na celu ostatnią Paschę dziecka Bożego, która przez śmierć wprowadza je do życia w 

Królestwie niebieskim. Wówczas spełnia się to, co wyznajemy w wierze i nadziei: "Oczekuję 

wskrzeszenia umarłych i życia wiecznego w przyszłym świecie". 

2813 W wodzie chrztu zostaliśmy "obmyci, uświęceni i usprawiedliwieni w imię Pana Jezusa 

Chrystusa i przez Ducha naszego Boga" (1 Kor 6, 11). W całym naszym życiu Ojciec "powołuje 

nas do świętości" (1 Tes 4, 7), a ponieważ "przez Niego jesteśmy w Chrystusie Jezusie... który 

stał się dla nas uświęceniem" (1 Kor l, 30), chodzi więc o Jego chwałę i o nasze życie, by Jego 

imię święciło się w nas i przez nas. Na tym więc polega przynaglający charakter naszej 

pierwszej prośby. 

 


